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Miejsce i czas wydarzeń Kolonia Plisków, dwudziestolecie międzywojenne

Słowa kluczowe dzieciństwo, życie codzienne, Żydzi, święta żydowskie,
szabat, wesele żydowskie

 
Szabat, święta i wesele żydowskie
Pamiętam [święta żydowskie]. I wesele żydowskie pamiętam. Święta żydowskie to
oni robili te kuczki na jesieni. Oni się gromadzili w takich domach gdzieś i to jeszcze
mieli takie dachy odkryte i tam mieli te różne modlitwy. Poza tym u nich święto to była
sobota, szabas. Tak, to wtedy już żadnej pracy ani w sklepie ani nic nie było. A było
nawet tak, że jak mieli jakiś sklep czy restaurację, to tam i wędlina była, a to mieli
pracownika już naszego. Żyd tam przy tym nie był. On był właścicielem, ale on nie
obsługiwał pani.
A na weselu, no to też oni ślub to brali na śmieciu, o tam gdzieś za mieszkaniem. O
tam szklankę tłukli, jakieś to miało znaczenie, no i tam te modlitwy jakieś to wszystko
dokonywały się. O tak, tak szczegółowo [to nie wiem], ja był wtedy mały, tam bardzo
tak nie zauważyłem tego jak było, ale później  gościna [na weselu to była] tak jak u
nas. Tam mieli potrawy swoje, tańczyli i to bardzo ładnie, Żydzi umieli się bawić. Oni
tak kulturalnie żyli więcej, u nas to tam wódka, różnie było, a u Żyda, pijanego nie
widziałem. Tak. I oni byli religijni Żydzi. Religia to u nich naprawdę była na wysokim
poziomie. A dziś to gdzie tam Żydów. Spotyka się, ale się nawet nie wie, że to Żyd.
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